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OR.0012.5.1.2013

P r o t o k ó ł  Nr 1/13

ze wspólnego posiedzenia Rady Samorządów Osiedlowych oraz Komisji Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej oraz, odbytego w dniu 18 stycznia 2013r.
w godz. od 900 do 1010.
Obecni na posiedzeniu:

· członkowie Rady Samorządów Osiedlowych:

1. p.Marek Szmaglinski

2. p.Edward Gabryś

3. p.Zygmunt Reszczyński

4. p.Renata Dąbrowska

5. p.Andrzej Gąsiorowski

6. p.Bogdan Tyloch

7. p.Kazimierz Drewek

Członkowie Rady Samorządów Osiedlowych nieobecni:

1. p.Krystyna Tuszkiewicz
- usprawiedliwiona

2. p.Zbigniew Szyszka

- usprawiedliwiony

3. p.Leszek Pepliński

- usprawiedliwiony

Rada Samorządów Osiedlowych składa się z 10 członków, obecnych na posiedzeniu – 7, nieobecnych – 3, stwierdzono quorum i Rada jest władna do podejmowania prawomocnych opinii 
i wniosków.

· członkowie Komisji Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej:

1. p.Antoni Szlanga

- Przewodniczący

2. p.Józef Skiba

3. p.Edward Gabryś

4. p.Stanisław Kowalik

5. p.Gabriela Wegner

6. p.Marek Szmaglinski

7. p.Kazimierz Drewek

8. p.Renata Dąbrowska

Członkowie Komisji nieobecni:

1. p.Marian Rogenbuk

- usprawiedliwiony

2. p.Grzegorz Wirkus

- usprawiedliwiony

3. p.Dariusz Szczepański
- usprawiedliwiony
Komisja składa się z 11 członków, obecnych na posiedzeniu – 8, nieobecnych – 3, stwierdzono quorum i Komisja jest władna do podejmowania prawomocnych opinii i wniosków.

· spoza Komisji:
1. p.Krystyna Perszewska
- Skarbnik Miasta

2. p.Jacek Marczewski

- Dyrektor Wydziału GP

3. p.Monika Szymecka

- Portal internetowy chojnice24.pl

Osoby spoza Komisji wymienione w punktach 1-2 brały udział w części posiedzenia.

Wspólne posiedzenie otworzył Przewodniczący Komisji Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej p.Antoni Szlanga, powitał zebranych członków Komisji oraz Przewodniczących Samorządów Mieszkańców Osiedli, media i pracowników Urzędu Miejskiego.

Zaproponował poniższy porządek posiedzenia:

1. Analiza i opiniowanie materiału sesyjnego.

2. Rozpatrywanie spraw bieżących.

Porządek posiedzenia przyjęto przez aklamację.
Ad. 1

Projekt uchwały w sprawie uchwalenia budżecie miasta Chojnice na 2013r.
Przewodniczący Antoni Szlanga – na temat budżetu dyskutujemy już co najmniej dwa miesiące, mówimy o jakichś takich niedostatkach związanych z naszymi oczekiwaniami i możliwościami budżetu, jednak jest tak, jak jest.

Przeczytałem w mediach artykuł dotyczący opinii Regionalnej Izby Obrachunkowej i poproszę Panią Skarbnik o kilka słów wyjaśnienia w tym temacie, ale ja chcę wyrazić swój pogląd na ten temat, otóż wydaje mi się, że konstrukcja budżetu w takim kształcie, w jakim została ona przesłana do RIO, jest logiczna, może nie prawidłowa, ale logiczna, ponieważ te 10 mln zł, które przewidujemy w nadwyżce budżetowej na spłatę kredytów, to są na początku roku pieniądze wirtualne i kwestia zapisania ewentualnych kredytów krótkoterminowych, które w międzyczasie mógłby Burmistrz zaciągnąć, to wydaje się, że jest to prawidłowe, jest to jakaś taka furtka, która skraca drogę do pieniędzy, gdyby one w razie były potrzebne.

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – jeżeli mówimy o uwagach Regionalnej Izby Obrachunkowej to dotyczyły one punktu 4 §2, gdzie ustala się limity zobowiązań, czyli zaciągnięcie kredytów i pożyczek zostaje, zaciągnięcie kredytów i pożyczek na sfinansowanie planowanego deficytu, taki jest zapis, skoro jest nadwyżka, to tego zapisu po prostu nie musi być, w związku 
z tym ten zapis jest w tej chwili usunięty i myślę, że będzie wszystko w porządku.

Natomiast jeżeli chodzi o te uwagi, które dotyczyły, tutaj w tej treści uchwały nie było zapisane
o tej gospodarce śmieciowej, że tam będziemy mieli dochody z tego tytułu i wydatki, czyli po prostu tylko takie zdanie trzeba dopisać.

Jeżeli chodzi o wieloletnią prognozę finansową, to w ustawie o finansach publicznych było powiedziane, że trzeba wyszczególniać umowy na wydatki związane z ciągłością działania gminy, czyli są to umowy wieloletnie i trzeba było je tam wyszczególniać. Ponieważ tych umów w zasadzie jest bardzo dużo, bo na oczyszczanie miasta, na sprzątanie, my tam czasem mieliśmy 
3-letnie umowy, 2-letnie umowy i do tej pory robiliśmy to w ten sposób, że ta kwota tych umów mogła się w każdej chwili zmienić, w związku z tym w wieloletniej prognozie finansowej w załączniku nr 2 w punkcie c) był zapis „przewidywane wydatki” i na każdy rok było zaplanowane około 6 mln zł, bo Burmistrz po prostu niekiedy podpisuje umowę w bieżącym roku budżetowym na kolejne lata budżetowe i żeby miał takie upoważnienie, to ten zapis tam był. W tej chwili 24 grudnia zmieniła się ustawa o finansach publicznych, która zlikwidowała w wieloletniej prognozie finansowej właśnie zapisywanie tych umów, ten paragraf jest skreślony, w związku z tym w tej chwili Państwo otrzymacie kolejną autopoprawkę, gdzie tam nie będzie żadnej kwoty 
w tym załączniku nr 2, z tego wydatki, które były tam planowane, przejdą w inny wiersz w załączniku nr 1, tam zostaną zwaloryzowane, w związku z tym wychodzą różnice, które spowodowały, że się zmniejszyła wartość na inwestycje jednoroczne od roku 2015.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – czyli nie widzi Pani, że to rodzi tutaj jakieś zagrożenia dla budżetu?

· Skarbnik Miasta Krystyna Perszewska – są to tylko poprawki takie kosmetyczne, one nie zmieniają ani dochodów, ani wydatków, ani wyniku.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – jak wspomniałem wcześniej, na temat budżetu dyskutowaliśmy wcześniej, jesteśmy umiarkowanie niezadowoleni z niektórych kwot, bo chciałoby się lepiej, jednak tak krawiec kraje, jak mu materiału staje i niestety, ale tak jest, jak jest. Dyskusja przy tym projekcie uchwały z pewnością będzie jeszcze na sesji, chcę powiedzieć, że Komisja Budżetu i Rynku Pracy będzie obradowała na temat budżetu na rok 2013 we wtorek, wypracuje jakieś wnioski i opinię, którą to opinię przedstawi Przewodniczący Komisji na sesji i wówczas będzie jeszcze możliwość zabrania głosu.

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie wieloletniej prognozy finansowej na 2013r.
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie udzielenia bonifikaty od ceny gruntów

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie nadania nazwy ulicy

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie zatwierdzenia planu pracy Komisji Rewizyjnej Rady Miejskiej 
w Chojnicach na 2013 rok

Przewodniczący Antoni Szlanga – projekt planu pracy Komisji Rewizyjnej został przyjęty jednogłośnie przez Komisję Rewizyjną, jak zauważamy, to jest sporo kontroli, które z kolei stanowią podstawę do pracy nad absolutorium, bo daje nam to możliwość oglądu szerszego pewnych wybranych zagadnień przy opracowaniu wniosku o absolutorium.

Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Projekt uchwały w sprawie zgody/odmowy na rozwiązanie stosunku pracy z radnym
Projekt uchwały przyjęto do wiadomości.

Ad. 2

W sprawach bieżących poruszono poniższe problemy:

Przewodniczący Antoni Szlanga – mam do Pana Dyrektora Marczewskiego kilka pytań. Pierwsze pytanie, chcielibyśmy uzyskać informację dotyczącą postępu prac na temat lokalizacji, czy dyslokacji garaży przy ulicy Bocznej. Rozmawialiśmy na ten temat co najmniej dwukrotnie i sprawa na ostatnim posiedzeniu, które w tym temacie się odbyło, stanęła w ten sposób, że plan miejscowy został skierowany do Wojewódzkiego Konserwatora Zabytków, który miał się na ten temat wypowiedzieć i dalej żadnej informacji nie mamy.

· Dyrektor Jacek Marczewski – mówimy o Bocznej?

· Przewodniczący Antoni Szlanga – tak.

· Dyrektor Jacek Marczewski – zmiany planu zmierzają do tego, żeby zaspokoić roszczenie tych osób, których dotyczyły ustalenia, którzy są dzierżawcami w tej chwili i tyle można powiedzieć.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – to jest bardzo ogólnikowe, chcielibyśmy znać więcej szczegółów. Chcę przypomnieć Panu Dyrektorowi, że zarówno Burmistrz, jak i Komisja Gospodarki Komunalnej, która na ten temat obradowała, zapewniliśmy tych ludzi, że oni nie zostaną pozbawieni miejsc garażowych i teraz te perturbacje, które się pojawiły w międzyczasie, ja wiem, że Pan Dyrektor miał inne zdanie na ten temat, łącznie z budową parkingu, która, z góry zapowiadam, że nie będzie akceptowana przez Komisję Komunalną w tym miejscu, ponieważ budujemy parking na Placu Piastowskim i na ten temat dyskutowaliśmy co najmniej dwukrotnie i na pewno nie będzie akceptacji na temat budowy w tym miejscu parkingu, natomiast nie wiemy co dalej 
z tymi ludźmi, czy oni tam pozostaną i będą w jakiś sposób tą lokalizację w dalszym ciągu używać, czy też zostanie im wyznaczona nowa lokalizacja, a jeżeli zostanie nowa lokalizacja to gdzie i czy oni się na to zgadzają.

· Dyrektor Jacek Marczewski – tu szereg pytań, jesteśmy na etapie zmiany planu, zgodnie z którą…

· Przewodniczący Antoni Szlanga – rozpocznijmy od tego, jaka jest opinia Konserwatora?

· Dyrektor Jacek Marczewski – Konserwator stwierdził, że można dopuścić garaże na obszar objęty planem. Wiadomo jednocześnie, że nie dopuszczamy żadnych blaszaków, co zostało ustalone wcześniej, wiadomo, że budowa garaży musi się odbyć od nowa, jako murowane. Teraz chodzi o zaspokojenie roszczenia konkretnej grupy osób, która konkretnie na określonym terenie ma garaże i w bezpośrednim otoczeniu tego terenu, nie mówię, że w tym samym miejscu, przygotowujemy, zakładamy, że w tym planie zmieści się określona liczba garaży i te garaże muszą spełniać określone warunki, teren również. Tak, że tutaj ja na tym etapie nie jestem jeszcze gotowy do przedstawienia szczegółów, co prawda ja z reguły pracuję na rozwiązaniach szczegółowych, szczególnie dla tak małych obszarów, bo wiadomo, że jeżeli planujemy, że ma być tam określona ilość garaży lub jakaś tam minimalna, to czasem chodzi o pół metra, więc nie można takich rozwiązań pominąć. Jednak te rozwiązania szczegółowe służą ustaleniom ogólnym, czyli stworzeniu podstaw do planu miejscowego, ustaleniu linii zabudowy, ustaleniu funkcji terenu, idziemy w tym kierunku, żeby objąć funkcją, która dopuszcza garaże, rozszerzyć funkcję terenów sąsiednich po prostu, bo nie można zmieszać funkcji drogi publicznej z funkcją garaży prywatnych, formalnie jest to nie do ugryzienia, dlatego nie jest to łatwe.

Tu niechciałbym prowadzić polemiki na temat zakazu budowy parkingu, czy zakazu budowy jakichś miejsc publicznych w tym miejscu…

· Przewodniczący Antoni Szlanga – żeby była jasność, jako Komisja nie jesteśmy w stanie wydać żadnego zakazu, natomiast opiniując cokolwiek możemy wyrazić swoje zdanie i ta opinia została wcześniej wyrażona, że w związku z projektowaną budową parkingu, dużego parkingu przy Placu Piastowskim, będzie opinia negatywna, bo parking w tym miejscu byłby wybudowany, jeżeli miałby być płatny, to jest bez pojęcia w ogóle, bo tam nikt nie podjedzie, żeby tam postawić auto, natomiast jeżeli ma być bezpłatny, to są to wyrzucone pieniądze. Żeby Pan, Panie Dyrektorze już wiedział przy planowaniu, że jeżeli będziemy mieli wyrażać swoją opinię, to na pewno wyrazimy opinię negatywną.

· Dyrektor Jacek Marczewski – to znaczy z kolei już przedstawiając plan miejscowy, czy projekt planu miejscowego Komisjom i Radzie, również postaramy się uzasadnić jego rozwiązania, ponieważ dotyczą bardzo wielu istotnych kwestii, które się zmieniają nawet na bieżąco. Na razie mówimy o tym, że trzeba zaspokoić to…

· Przewodniczący Antoni Szlanga – na kiedy Pan przewiduje jakąś informację bardziej szczegółową, bo sprawa, przypominam, ciągnie się już prawie rok i nie chcemy, żeby było tak, jak 
z Karsińską, że będziemy obchodzili 5-lecie. To na kiedy?
· Dyrektor Jacek Marczewski –ja myślę, że w ciągu miesiąca, półtora powinno być coś wiadomo.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – w takim razie w miesiącu lutym na kolejnym posiedzeniu wrócimy do tego tematu.

Druga sprawa, pojawiały się wielokrotnie takie oto sugestie, że w związku z prognozą demograficzną, która wskazuje na to, że dzieci nie będzie przybywać, a będzie raczej ubywać, zlikwidować tak zwane rezerwy oświatowe i to w rejonie Osiedla Leśnego, nie wiem, czy dobrze mówię akurat co do tego obszaru, ale wiemy o co chodzi, teren przy szpitalu i zlikwidować rezerwę oświatową przy ulicy Bałtycka-Karsińska. Czy coś się dzieje w tym kierunku?

· Dyrektor Jacek Marczewski – nie.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – nie dzieje się nic, żadnej inicjatywnie ma.

· Dyrektor Jacek Marczewski – inicjatywa została jakby uchwalona przez samą Radę, czyli pomniejszono rezerwę przy ulicy Leśnej do niezbędnego minimum, przeznaczając pewną część poprzedniej rezerwy na działki, to było uchwalane przez Radę już kilka miesięcy temu, zresztą 
w drugim podejściu, bo plan był najpierw z pewnych względów odsunięty, później został uchwalony, wobec czego rezerwa została w takim kształcie pomniejszonym przez Radę zaakceptowana. Czyli tam się to dokonało.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – o ile sobie przypominam, to było jeszcze przed tymi naszymi dyskusjami dotyczącymi likwidacji w ogóle.

· Dyrektor Jacek Marczewski – na pewno po dyskusjach, zmiana wielkości tego terenu była efektem tych dyskusji. Z kolei rozmowa na temat prognoz demograficznych, które dotyczą   pewnego czasu tylko, ja nie chcę tutaj, nie jestem demografem z zawodu, nie chcę się wypowiadać na ten temat szczegółowo, ja obserwuję tendencję w stosunku do prognoz 2008 do stanu dzisiejszego, według tych ocen, jakie udało mi się dokonać na podstawie dostępnych danych, różnica jest w postaci pół miliona osób w Polsce in plus, czyli zakładały prognozy 2008 roku, że ludzi będzie o pół miliona mniej, ale tak się nie stało. Z kolei jeżeli przyjmujemy, że niezależnie od prognoz demograficznych patrząc bardzo daleko falowo, że miasto będzie miało określony kształt, określony podział na działki, które w tej chwili uchwalamy, a więc określoną gęstość zaludnienia, to jego ludność będzie określona niezależnie od prognoz demograficznych dla Polski, w tym miejscu, jakim są Chojnice, będzie zagęszczenie ludności, które będzie wynosiło 70-80 tysięcy ludzi. Ja nie mówię, czy to będzie za 10 lat, czy za 50, niemniej struktura miasta wymaga, żeby dzieci do szkoły nie szły w Gminie, zresztą miasto ma swoje wymogi, wiadomo, oczekujemy, że w mieście będzie uniwersytet, że będą szkoły średnie i ja nie wiem, dlaczego nie ma być podstawówek albo gimnazjów i gdzie one wówczas będą. Wójt ma dość terenów, tylko że dzieciom z Leśnego to Charzyków będzie dosyć daleko i tu należy jednak to wziąć pod uwagę nie tylko patrząc na prognozy demograficzne, ale na to, jak miasto będzie wyglądało w przyszłości 
w całości, bo ono się rozwinie niezależnie od tego, czy ludność chwilowo zmaleje. Ludność świata się rozwija, ludność Polski bezwzględnie też, być może innego koloru skóry będą w przyszłości chodziły dzieci w Chojnicach do tych szkół, ale będą to obywatele Chojnic. Zmienia się przecież sytuacja, to widać, jeżeli Polacy wyjadą na Zachód, to ze Wschodu przyjadą tutaj…

· Przewodniczący Antoni Szlanga – dobrze, jest Pan zdania, że tą rezerwę oświatową bezwzględnie należy utrzymać?
· Dyrektor Jacek Marczewski – przy ulicy Leśnej zdecydowanie.
· Przewodniczący Antoni Szlanga – a jeżeli chodzi o ulicę Karsińską? Tam jest rezerwa oświatowa przewidziana na budowę jakiejś szkoły ponadpodstawowej, czy wyższej szkoły nawet.

· Dyrektor Jacek Marczewski – ona była robiona, o ile pamiętam, na wniosek, ja to kiedyś omawiałem, na wniosek radnych. Nie mam wątpliwości, to jest przyszły teren rozwoju budynków wielorodzinnych, mówimy o Karsińskiej.
· Przewodniczący Antoni Szlanga – mówimy o Karsińskiej w prawo, to znaczy w kierunku do ulicy Wielewskiej i Bruskiej, natomiast mówimy o tym terenie w lewo przy istniejącym w tej chwili, powiedziałbym w tej chwili tak troszkę na dziko, placu zabaw, placu sportowym, tam, gdzie jest ta górka.

· Dyrektor Jacek Marczewski – o likwidacji tej rezerwy nie mówiono nigdy, wręcz przeciwnie, na tym osiedlu był wniosek, żeby takie rezerwy tworzyć.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – rezerwa była tworzona pod budowę przedszkola, jednak 
w związku z tym, że ten temat już padł, ta rezerwa została zlikwidowana, natomiast jest tam rezerwa oświatowa.

· Dyrektor Jacek Marczewski – chyba wszyscy musielibyśmy spojrzeć na plan, bo to jest rozmowa w powietrzu, a planowanie odbywa się w przestrzeni określonej. Teren miejski, położony bezpośrednio przy przebiciu drogowym od skrzyżowania Tucholska-Gdańska do skrzyżowania Bałtycka-Kościerska jest przeznaczony na usługi, natomiast do niego przylega w górnej części teren, który w większości należy nie do miasta, tylko bodajże do IHAR-u, który jest przeznaczony na usługi oświaty.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – ale za drogą, jest tam droga łącząca ulicę Bruską z tym terenem po byłym zakładzie.

· Dyrektor Jacek Marczewski – mówimy o rzeczy bardzo poważnej, bo tak naprawdę to zadaniem miasta nie jest podaż gruntów na domki jednorodzinne, nie jest to zadanie miasta, chociaż jest to w miarę dochodowy interes na etapie sprzedaży, gorzej na etapie uzbrojenia, natomiast zadaniem miasta jest zaspokojenie potrzeb takich jak oświata i innych, a więc mówimy o tym, żeby skierować nasze działania w kierunku likwidacji terenów przeznaczonych, w każdej uchwale o sprzedaży mówimy, że teren jest zbędny na cele własne gminy, w tej sytuacji…

· Przewodniczący Antoni Szlanga – ja myślę, że w tej chwili błądzimy, bo Pan Dyrektor nie wie, o co chodzi.

· Dyrektor Jacek Marczewski – myślę, że sprawa jest poważna i trudno maczać rękoma w powietrzu, a nie na konkretnym rysunku. Szkoła to hektar powierzchni gruntu, żeby zrobić 
4-ciągową podstawówkę, to wiadomo. Poza tym szkoła ma inne funkcje, nie tylko oświatowe, jest to element integrujący osiedle, jest to miejsce zebrań mieszkańców, jest to miejsce uprawiania sportu, czyli jakieś boisko…

· Przewodniczący Antoni Szlanga – równie dobrze można postawić „Orlika”. Osobiście uważam za nieporozumienie lokowanie „Orlika” przy szkole.

· Dyrektor Jacek Marczewski – nikt nie zamierza budować szkół jutro, czy dzisiaj, czy wczoraj, jednak dlatego mówię o tym teraz, że jak będą pieniądze na budowę, to nie będzie ziemi, a jej wykup będzie kosztował multum, dlatego mówię o tym, że dzisiaj robimy rezerwy na daleką przyszłość. My sprzedajemy grunty, pozbywamy się rezerw, które będą nam potrzebne, a więc decyzja o likwidacji rezerwy oświatowej wiąże się z tym, że zostanie ona sprzedana i zabudowana. Decyzja dotycząca rezerwy terenu na „Orlik” również musi być podjęta na tyle wcześnie, żeby terenu się nie pozbyć.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – dobrze, to w momencie, kiedy będziemy dyskutowali na temat planu miejscowego, to wówczas spróbujemy określić lokalizację „Orlika”. Natomiast proponowałbym Komisji oraz Radzie Samorządów Osiedlowych tak, czy owak wystąpić z wnioskiem do Burmistrza o rozważenie możliwości, czy rozważenie sensu pozostawienia tej rezerwy oświatowej i ewentualnej jej likwidacji w nowelizowanym planie miejscowym przy ulicy Leśnej.

Komisja Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej wraz z Radą Samorządów Osiedlowych wnioskuje do Burmistrza Miasta o rozważenie sensu pozostawienia w planie miejscowym rezerwy gruntowej na cele oświatowe przy ulicy Leśnej.
- 11 za (jednogłośnie).
Radny Stanisław Kowalik – tak, jak wcześniej rozmawialiśmy i przedstawiliśmy również problem dotyczący kompleksowego załatwienia problemu w garażowisku przy ulicy Karsińskiej, dzisiaj sytuacja wygląda w ten sposób, że ja od Pana Dyrektora otrzymałem już plan sytuacyjny, w którym będzie umiejscowione 70 boksów garażowych i mam tylko do Pana Dyrektora pytanie oto takie, kiedy będzie można ewentualnie spowodować, czy doprowadzić do spotkania potencjalnych użytkowników tych garaży w celu już kompleksowego wyjaśnienia, nagłośnienia jak to ma wyglądać, jaka to ma być kwota, kto ewentualnie będzie budował, bo naszą koncepcją, tutaj Komisji, była kwestia, żeby garaże były wybudowane w jednym czasie i najlepiej gdyby to deweloper wybudował, a wówczas sprzedaż tych garaży byłaby jak najszybciej zrealizowana.

· Dyrektor Jacek Marczewski – ta koncepcja ewaluowała, ja kiedyś zrobiłem taką ogólną koncepcję, ile można wcisnąć garaży, ostatnio na bazie tej dyskusji w łonie Komisji, które się odbyły, Pan inż. Ciemiński trochę zmodyfikował tamte ustalenia, z kolei po przemyśleniu pewnych zagadnień i uwarunkowań prawnych, szczególnie jeżeli chodzi i odległości garaży od budynków wielorodzinnych, z kolei ta koncepcja podległa kolejnej modyfikacji, co umożliwiło mimo tego, że zrezygnowano z garaży w koncepcji, które stały na gazociągu średniego ciśnienia, poszerzenie o pewną ilość, co dało taki wynik liczbowy, jak Pan radny Kowali mówił. Jeżeli ma być to realizowane w formie deweloperskiej, czy w formie projektu budowlanego, to wracamy do tej sytuacji, że nie jest to zagadnienie, którym ja się będę zajmował, czyli nie będę prowadził spraw projektowych i tak dalej, natomiast one byłyby dopiero podstawą, żeby wydzielić działkę. Natomiast jeżeli ma być to po prostu wydzielony grunt i sprzedany, to ja to mogę zrobić, bo na tyle szczegółowo, jak już wcześniej mówiłem, pracuję, że jestem w stanie określić, że na tym terenie na pewno ta ilość garaży się zmieści po wydzieleniu działki, ale wówczas ludzie sami już sobie muszą z tym poradzić.

· Radny Stanisław Kowalik – chodzi nam o to, żeby jak najszybciej nadać bieg tej sprawie, żeby definitywnie zakończyć kwestię tą problematyczną, która od pięciu lat w tej chwili jest zawieszona w próżni i na dzień dzisiejszy w zasadzie jeszcze nie ma koncepcji co z tym dalej możemy zrobić, dlatego tu należy czynić wszelkie starania, żeby jak najszybciej, a najlepiej byłoby, żeby jeszcze w tym roku temat zamknąć sprawa byłaby definitywnie załatwiona.

· Dyrektor Jacek Marczewski – tak, z tym, że wracamy do tego kluczowego zagadnienia, jak to ma być zrobione.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – nie wiem, czy Pan dostaje do wiadomości wnioski z Komisji, z pewnością tak, jeżeli nie bezpośrednio, to od Burmistrza, była konkretna droga wskazana 
i to było bodaj po Komisji w listopadzie, kiedy wskazaliśmy, że należy ten teren przeznaczyć na sprzedaż deweloperowi, który określi koszt sprzedaży wybudowanego garażu wraz z tym fragmentem ziemi, to znaczy nie tylko pod garażem, ale i częściowo ta droga dojazdowa, to da podstawę zespołowi, który zajmuje się zagospodarowaniem tego terenu pod garaże do rozmów z potencjalnymi klientami, czy użytkownikami tych garaży. Taka była ustalona procedura i Burmistrz na sesji taką procedurę przyjął, zresztą nie ukrywam, że wcześniej na ten temat z Burmistrzem rozmawialiśmy i to była między innymi koncepcja Burmistrza, bo początkowo zastanawialiśmy się, czy takim deweloperem w tym przypadku nie może być ZGM. ZGM będzie miał w tym roku inne zadania, dlatego ustalenie było takie, żeby to był podmiot niezwiązany z ZGM, podmiot niezależny, który będzie tą sprawę realizował i tylko o to nam chodzi. Czyli procedura jest prosta, ogłaszamy przetarg, jest takie i takie zadanie, określenie tego tak, żeby to miało pod względem prawnym i formalnym ręce i nogi.

· Dyrektor Jacek Marczewski – zależy o czym mówimy, Państwo robicie założenia, które chwilami są dobre, a chwilami nie mogą być zrealizowane. To, co Pan radny mówił o przekazaniu do ZGM, czyli…

· Przewodniczący Antoni Szlanga – nie mówimy o ZGM, to była jedna z koncepcji.

· Dyrektor Jacek Marczewski – skończę wypowiedź, to było słuszne, może nie tyle słuszne ile możliwe, czyli wskazujemy konkretną spółkę zależną od miasta, aportujemy nieruchomość lub w inny sposób działamy i oni to realizują. Natomiast proszę mi powiedzieć w jaki sposób ja mam wyłonić, jak Państwo mówicie, dewelopera, żeby przeprowadzić z nim rozmowy o kosztach przed sprzedażą nieruchomości? Nie ma takiej możliwości. Nikt nie ma napisane na czole deweloper upoważniony do rozmów z gminą na temat garaży. Dowolna osoba może być deweloperem i z nikim nie można wejść w negocjacje, zanim tego gruntu nie kupi, chyba, że byśmy zrobili przetarg pisemny, w którym byśmy szczegółowo określili przedmiot zadania i na etapie tego przetargu pisemnego byśmy wyłaniali, ale byłby to przetarg na sprzedaż nieruchomości, nie zaś na budowę i może stanąć dowolna osoba.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – i o to chodzi, oczywiście, że na sprzedaż, chodziło o sprzedaż tych działek, które są przeznaczone pod budowę, on określi jaki byłby koszt sprzedaży w cenach rynkowych w całości, po wybudowaniu, czyli garaż z działką, ile by to miało kosztować przed budową, wówczas to daje podstawę do rozmów z ludźmi. Proponuję porozmawiać na ten temat z Dyrektorem Generalnym Panem Wajlonisem, który rak, a nie inaczej właśnie widział ten problem. Kończymy temat, proszę skontaktować się z Panem Wajlonisem, natomiast my zadamy pytanie Panu Burmistrzowi, kiedy przystąpi do realizacji przyjętego przez siebie wniosku Komisji. Od pana Dyrektora Marczewskiego oczekujemy na miesiąc luty informacji na temat ulicy Bocznej i na temat rezerwy oświatowej w rejonie ulicy Karsińskiej.

Komisja Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej wraz z Radą Samorządów Osiedlowych zwraca się do Burmistrza Miasta z zapytaniem, kiedy przystąpi do realizacji przyjętego przez siebie wniosku w sprawie garażowiska przy ulicy Karsińskiej.
- 11 za (jednogłośnie).
Przewodniczący Antoni Szlanga – odbyło się wspólne posiedzenie trzech Komisji, czyli Komisji Komunalnej, Komisji Ochrony Środowiska i Komisji Kultury, gdzie omawialiśmy pracę Architekta Miejskiego i Konserwatora Zabytków. Komisje zawarły cały szereg uwag krytycznych, najdalej idący wniosek to była sugestia do Burmistrza, aby rozważyć możliwość zmiany etatowania na tych stanowiskach, to była najdalej idąca. Burmistrz zgodził się z naszymi uwagami dotyczącymi pracy na tych stanowiskach, natomiast chce jeszcze rozmawiać z nami w miesiącu lutym, Burmistrz chciał rozmawiać tylko z Komisją Komunalną, ja uważam, że skoro trzy Komisje na ten temat obradowały, to logicznym będzie, że wszystkie trzy Komisji spotkają się, tym niemniej jednak otrzymaliśmy już do wiadomości pismo z dnia 7 stycznia 2013r. adresowane do Pani Marleny Pawlak, podpisane przez Burmistrza Miasta – w załączeniu.

Czyli jeżeli chodzi o wnioski, które zawarliśmy po tym wspólnym posiedzeniu komisji, one tym pismem zostały praktycznie zrealizowane, zobaczymy, jakie będą efekty, natomiast nie ma nic na temat Architekta Miejskiego, wypowiem tutaj swoje zdanie, jestem zbulwersowany wypowiedzią Pana Ciemińskiego na łamach „Czasu Chojnic”, gdzie on wyraża zdziwienie, skąd Komisje miały takie informacje, że rozbił 9 koncepcji w roku 2011 i 11 koncepcji w roku 2012, kiedy on zrobił 60 projektów, czy ponad 60 projektów, on jest zdziwiony skąd są takie informacje. Jest protokół, jest zapis słowny i z pewnością do tej sprawy wrócimy i to wrócimy w miesiącu lutym, w tej chwili Pan Ciemiński jest na urlopie, to też informacja z prasy, w związku z tym Pan Burmistrz nie miał kiedy 
z nim na ten temat porozmawiać. Tyle informacyjnie i tak, jak powiedziałem w miesiącu lutym te trzy Komisje będą w dalszym ciągu na ten temat rozmawiać.

· Radny Stanisław Kowalik – ja myślę, że efektem tej naszej tutaj rozmowy, dyskusji z Dyrektorem, jak i również z Panią Konserwator spełzły w zasadzie na niczym, bo dzisiaj Pani Konserwator wyartykułowała, iż 8 kamienic na ulicy Młyńskiej będzie poddanych renowacji i odrestaurowaniu, gdzie jak sobie Państwo przypominacie już od chyba dwóch kadencji, może i wcześniej nasze przemyślenia, co do restauracji, czy też renowacji obiektów, czy budynków w pierwszej kolejności miały być na ulicy Piłsudskiego, jak i również Dworcowej. Są to kamienice, które rzeczywiście architektonicznie są bardzo w złym stanie dzisiaj technicznym, w związku z tym nie wiem, jaki interes ma Pani Konserwator, że ulica Młyńska, na której już kilka budynków jest odrestaurowanych, w dalszym ciągu preferuje ulicę Młyńską. Dlatego uważam, że tutaj powinniśmy iść w kierunku ulic, o których wcześniej wspomniałem i te kamienice, które rzeczywiście są najbardziej zdegradowane powinny być odrestaurowane.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – ja tylko odpowiem Panu radnemu Kowalikowi, że po pierwsze musi być wola Wspólnoty lub właściciela kamienicy na to, żeby przystąpić do rewitalizacji, taką wolę na przykład wykazali właściciele jednej nieruchomości z tej ulicy dokonując rewitalizacji całego kompleksu starego składu kolonialnego i budynku, idąc dalej, w tej chwili wystąpili między innymi też o to, żeby jakieś środki dostać na rewitalizację tej fasady od strony Urzędu Skarbowego. Pozostałe budynki są albo Wspólnot i tutaj ZGM występuje o dotacje na dofinansowanie rewitalizacji fasady, czy tej części, która jest bezpośrednio do ulicy i z tego, co wiem 
z rozmowy z Burmistrzem i z doniesień prasowych, że na to potrzeba około 200.000 zł. Natomiast na rewitalizację budynku, o którym mówimy, chodzi o róg ulicy Dworcowej i Alei Brzozowej, który jest rzeczywiście perełką architektury w Chojnicach, potrzeba 800.000 zł, mało tego, jest tam Wspólnota, która nie zgadza się na to, żeby robić elewację, a chce wpierw mieć zabezpieczone te sprawy, które wiążą się z ich bezpośrednim bytem, czyli klatka schodowa, ewentualnie sprawy sanitarne, które tam występują i są w stanie fatalnym. Tak, że nie przesądzałbym tutaj sprawy, że my określimy kolejność, to nie my określimy kolejność, musi być przede wszystkim wola mieszkańców, wola właściciela, czy ewentualnie Wspólnoty. Ja z całym szacunkiem do Pana radnego, ale tutaj nie będziemy mieli do końca wpływu na to, co będzie robione, my możemy mówić ewentualnie, czy dany obiekt już się kwalifikuje. Między innymi tutaj Pan radny Skiba pisząc ten list wskazał takie sprawy, że były budynki, które niekoniecznie musiały być w pierwszej kolejności rewitalizowane, bo nie były w takim złym stanie, a były inne, które rzeczywiście wymagały szybkich nakładów.
· Radny Józef Skiba – pierwszy raz, kiedy upomniałem się o remont tego budynku właśnie, róg Dworcowej i Brzozowej, to była kadencja 1998-2002, bardzo często, co może potwierdzić kolega Gabryś, bardzo często na posiedzeniach Zarządu Miasta upominałem się o to i potem, w następnej kadencji, kiedy prowadziłem Komisję Komunalną, także o te budynki się upominałem i praktycznie rzecz biorąc do miesiąca listopada, grudnia ubiegłego roku ta sprawa pozostawała bez echa, nikt się tym nie chciał zająć, przecież mówiłem o tym bardzo głośno, że niejaki Pan Januszewski, który zajmował się rewitalizacją, obiecał, że będzie o środki walczył, obiecał, że doprowadzi do tego, jednak nie stało się nic. Tak samo Pani Pawlak też nie interesuje się w ogóle właśnie akurat tymi budynkami, które powinny być remontowane, a wydaje mi się, że w roku 1999 tam jeszcze Wspólnoty nie było, jeżeli dobrze pamiętam i były to inne czasy, w których można było pieniądze zdobywać w inny sposób niż tylko z dopłat, czy z oszczędności, jakie Wspólnota sobie zakłada. Faktycznie, też mieszkam w tej chwili we Wspólnocie i te pieniądze, jeżeli jakiś większy remont, to Wspólnota musi wziąć kredyt, który później spłaca i to z odsetkami. Mnie się wydaje, że takie perełki, jak my to nazywamy, powinny być dotowane, nie wiem, z Wojewódzkiego Funduszu, czy nawet z centralnego, bo jeszcze raz, będę to powtarzał bez przerwy, jeżeli to ulegnie dewastacji, to tego się już nie da odtworzyć, to nie będzie możliwe.
· Radny Stanisław Kowalik – chciałbym tylko dodać jeszcze jedną rzecz, że w całej rozciągłości tutaj popieram kolegę Skibę, natomiast dla mnie rzeczą wręcz jest niezrozumiałą, że Architekt wraz z Konserwatorem optuje za tym, żeby klatki schodowe w kamienicach były również remontowane na koszt miasta.
· Przewodniczący Antoni Szlanga – nie, to nie tak. Żeby była też jasność, klatka schodowa była jedna, ponieważ tam zostały odkryte stare, ponad 100-letnie freski i tylko dzięki temu zostały te freski odkryte. Natomiast ja uważam, że skoro one zostały odkryte, skoro zostały na koszt miasta zrobione, to ta klatka schodowa powinna być otwarta, żeby tam była możliwość wejścia, ale jest tam domofon, klatka schodowa jest zamknięta i tam nie ma możliwości obejrzenia. Sam chciałem kiedyś tam obejrzeć, akurat wchodził lokator i mnie tam wpuścił, sobie to obejrzałem, natomiast normalnie dla ogólnego zwiedzania tego nie ma, a powinno być.
Jednak tak, czy owak, osiągnęliśmy pewien cel, dzięki temu, że podjęliśmy ten temat na wspólnym posiedzeniu Komisji, zostało skierowane pismo do Pani Marleny Pawlak, zostały podjęte pewne działania, zobaczymy, co z tego wyniknie, osobiście proponuję, że będziemy to śledzili, natomiast zobaczymy dalej, co się będzie działo z Architektem, bo jak powiedziałem wcześniej, zbulwersowała mnie ta wypowiedź Architekta na łamach „Czasu Chojnic”, gdzie twierdzi, skąd Komisja ma takie dane skoro on opracował ponad 60 projektów, podkreślam projektów, do których nie ma uprawnień.

Pan Andrzej Gąsiorowski – chciałem zwrócić uwagę na budynek tego magazynu, który jest przy „białych młynach”, który został sprzedany komuś, teraz kto inny jest właścicielem. Ten budynek na mój wniosek, kiedy nie był sprzedany, był zabezpieczony, to znaczy były wszystkie okna na parterze zabite, drzwi i tak dalej. W tej chwili to jest znowu rozwalone, tam widzę, że często z tego budynku wychodzą takie typy nieciekawe, tam się kręcą dzieci, a wczoraj, kiedy wracałem z pracy, to słyszałem jakieś tam walenie w środku budynku. Tu chodzi o to, żeby jednak właściciel zabezpieczył budynek, bo jeśli tam wejdą dzieci i coś się stanie, to będzie tragedia. Tutaj proszę Straż Miejską, ewentualnie niech się skontaktują z właścicielem, żeby to zabezpieczyć. Ja właściciela swego czasu spotkałem w Starostwie i sygnalizowałem wtedy, kiedy te drzewa tam były wycinane po drugiej stronie, to też się interesowałem tym, właściciel mówił, że będzie to zabezpieczał, jednak widzę, że to dalej jest otwarte, dlatego prośba, żeby też wpłynąć na Straż Miejską, żeby zwróciła na to uwagę 
i ewentualnie zobowiązała właściciela do zabezpieczenia tego obiektu.

Komisja Gospodarki Komunalnej i Mieszkaniowej wraz z Radą Samorządów Osiedlowych zwraca się do Burmistrza Miasta z prośbą o to, aby Straż Miejska wpłynęła na właściciela „białych młynów” celem zabezpieczenia obiektu przed wandalizmem.
- 11 za (jednogłośnie).
Pan Zygmunt Reszczyński – chciałbym się dowiedzieć, jak jest z tą moją ulicą Sportową i parking przy ulicy Młodzieżowej 3, czy to chociaż znajdzie jakiś delikatny oddźwięk?

· Przewodniczący Antoni Szlanga – analizował Pan Przewodniczący Samorządu budżet i stwierdził zapewne, że nie ma tam żadnych nakładów przeznaczonych na budowę parkingów.

· Pan Zygmunt Reszczyński – dlatego się pytam, tu nie chodzi o to, żeby budować, ale ulica Sportowa to jest kwestia, jak ja bym to zrobił sam, to jest kwestia 2.000 zł i jak to się nie znajdzie i tam zrobić bezpieczeństwo, to naprawdę, ja osobiście miałbym dzisiaj stłuczkę, stoją samochody, jest ciasno, idzie zrobić tam tak, że będzie tam luźno i szeroko, jest to nakład paru złotych. Ja mam to złożone już na piśmie cztery lata pod rząd i nikt się tym nie interesuje. Teraz bym prosił, bo jak będzie coś takiego, to będę bił o to, że będę się domagał odszkodowania ze względu na to, że ja prosiłem, żeby to było. Najpierw Straż Miejska mówiła nie, potem zmieniła zdanie, jest możliwość i teraz żeby znaleźć te parę złotych, to mam nadzieję, że da radę.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – umówimy się któregoś dnia, pójdziemy do Pana Dyrektora Rekowskiego razem i zbadamy ten temat na miejscu, ewentualnie możemy do tego wrócić, jeżeli taka byłaby potrzeba w postaci jakiegoś wniosku.

· Radny Stanisław Kowalik – tutaj kolega Przewodniczący SMO Nr 4 zasygnalizował problem, który występuje przy bloku Młodzieżowa 1-3, w związku z czym tam był w ostatnim okresie jeszcze jesiennym usytuowany śmietnik, który od dłuższego czasu tam budził duże kontrowersje, został on przeniesiony, natomiast w dalszym ciągu jest tam teren zaniżony, gdzie przy obfitych opadach zalega woda i prośba była taka do Dyrektora Rekowskiego oraz do Prezesa ZGM o to, żeby chociażby tam 3-4 wywrotki żużlu przywieźć, rozgarnąć, żeby utwardzić chociażby w takim znaczeniu, ponieważ na kostkę w tej chwili nie ma pieniędzy, a tym samym wyeliminowałaby się kwestia tego zalegającego tam bajora, które permanentnie występuje w sytuacjach występujących opadów.

· Pan Zygmunt Reszczyński – to, co Pan radny mówi, to ja jestem zdania, żeby tego nie robić ze względu na to, że będziemy wkładali pieniądze po troszeczkę i z tego nic nie wyniknie. Jak już, to położyć coś twardego, bo szlaka to pół roku i jej nie ma.
· Przewodniczący Antoni Szlanga – żeby położyć coś twardego, to trzeba wykonać podbudowę 
i zrobić to porządnie.

· Pan Zygmunt Reszczyński – mamy płyty duże i można je tam położyć.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – płyt nie mamy, zostało zrobione Zamieście.

· Radny Stanisław Kowalik – płyty, jak już, to tylko na ulice, żadne parkingi płytami nie będą wykładane.

Radny Kazimierz Drewek – mówimy, że nie mamy pieniędzy na odśnieżanie miasta, a na moim Osiedlu „Kolejarz” zdarza się tak, że jedzie pług odśnieżny z Zakładu Oczyszczania Miasta środkiem, a za dwa, trzy dni muszą przyjechać dwa i muszą to wszystko rozgarnąć. Niech oni jeżdżą 
w nocy troszeczkę szybciej, a na tych ulicach, gdzie to się działo w tej chwili przedwczoraj, że przyjechały dwa pługi i musiały te wszystkie śniegi odgarynać na pobocza i niech to zrobią za jednym razem dopóki to nie jest ujeżdżone, a nie, że oni jadą o godzinie 630, gdzie już jest wszystko ujeżdżone i później się tłumaczą, jak mają to zgarynać.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – podam Panu radnemu telefon do Dyrektora Rekowskiego, czy do Pani Zielińskiej i trzeba zgłaszać to od razu w odpowiednie miejsce, Komisja tego nie zrobi, to trzeba zaraz u źródła, na gorąco takie sprawy załatwiać, nie trzeba czekać na Komisję, tylko an gorąco informować.

Radny Marek Szmaglinski – miałem informację, że na Komisji Ochrony Środowiska został wypracowany taki wniosek, że będzie Pan Rekowski i przedstawi nam sytuację w dniu dzisiejszym, co zrobił właśnie w sprawach odśnieżania dla Chojnic. Czy to jest prawda?

· Radny Stanisław Kowalik – tak, to prawda. Przed posiedzeniem tej Komisji rozmawiałem 
z Panem Dyrektorem, w tej chwili będzie realizował wniosek, który został złożony na posiedzeniu Komisji Ochrony Środowiska i będzie w miarę, jak tylko się będzie pojawiał świeży śnieg, to będzie to czynione.

Jak już jestem przy głosie, to taką porządkową kwestię chciałbym tutaj wyartykułować, otóż Panie Przewodniczący, ja bardzo bym prosił Pana Przewodniczącego, żeby Pan zdyscyplinował niektórych radnych, ażeby przychodzili punktualnie na posiedzenie Komisji, ponieważ permanentnie co niektórzy spóźniają się, a później na sesji nie wiedząc co było tematem posiedzenia Komisji zabierają po raz kolejny dyskusję, niepotrzebnie artykułując rzeczy, które już były wytłumaczone, czy wyjaśnione na Komisjach.

· Przewodniczący Antoni Szlanga – uwaga słuszna, natomiast nie bardzo wiem, jak ja mam zdyscyplinować.

Radny Józef Skiba – ja do Przewodniczących Samorządów Osiedli, swego czasu z kolegą Gabrysiem dyskutowaliśmy, co roku organizowaliśmy turnieje dla dzieci w okresie ferii zimowych, w tym roku zaniechaliśmy tego, trzeba uporządkować niektóre sprawy finansowe Samorządów. Jednak jako, że przez wiele lat nie robiliśmy nic dla młodzieży gimnazjalnej, to teraz uzgodniliśmy, że w miesiącu maju na terenie Lasku Miejskiego, na tym boisku do piłki nożnej zrobimy taki turniej drużyn samorządowych, ale dla młodzieży gimnazjalnej, do wieku gimnazjalnego. Nie będziemy kupować żadnych paczek dla każdego osobno, tylko jakiś napój, pieczoną kiełbasę każdy dostanie, oczywiście puchary, dyplomy dla wszystkich, bo to koszt niewielki. Konkretny termin jeszcze ustalimy, na pewno będzie to w miesiącu maju i prośba do Przewodniczących o kompletowanie drużyn.

· Radny Marek Szmaglinski – my organizujemy 12 lutego tradycyjny turniej w Zespole Szkół 
Nr 7 dla młodzieży, właśnie imieniem Karola Ćwiklińskiego, który zginął tragicznie na osiedlu 
i też zapraszam, kto tylko może, żeby organizować drużyny, żeby młodzież zachęcić do gry 
w piłkę nożną.

· Radny Edward Gabryś – ja tylko do wypowiedzi radnego Skiby, że bardzo zaangażuje się Samorząd Nr 3 w majowy turniej z tego względu, że jest rocznica 20-lecia powstania Osiedla, będzie to cykl imprez, między innymi któregoś dnia ma być ten turniej samorządowy, będzie to tak zwana „majówka”.

Z uwagi na wyczerpanie porządku wspólne posiedzenie Komisji oraz Rady Samorządów Osiedlowych zakończono.
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